
Manufaktura  Ciastek  –  blog
moją pasją
Nie ma lepszej nagrody od życia niż móc robić to, co się
kocha. Czerpać z tego radość, przyjemność, spokój. To daje mi
Manufaktura Ciastek, mój towarzysz od ponad 3 lat.

Ci, którzy dobrze mnie znają, wiedzą, że mam prawo czerpać z
życia  wielkimi  garściami  i  cieszyć  się  każdą  odrobinką
szczęścia. Kto jak kto, ale potrafię to robić znakomicie. W
życiu skupiam się na tych odrobinkach właśnie i skutecznie
odsuwam na bok niepowodzenia, bo gdybym swoje niepowodzenia
trzymała w garści, to dziś nie byłoby tego wpisu przecież:)

Ten artykuł o Manufakturze, który ukazał się na łamach Naszego
Miasta właśnie dzisiaj, to moja nagroda za wytrwałość, za
pokorę i chęć pracy, i chęć nauki. Bo nie ukrywam, nauczyłam
się i uczę się wielu rzeczy cały czas: jak fotografować, jak
stylizować  potrawy,  jak  manipulować  światłem,  jak  czerpać
radość z odrobinek szczęścia w życiu…

Manufaktura Ciastek to po części blog o moim życiu, miałam
możliwość dzielić się z Wami moimi podróżami, moim szczęściem
i moimi tragediami. Jest mi niezmiernie miło, że mogę dziś
tutaj być. Zamierzam iść dalej:)
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